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RYNEK. 
DRZEWU? 
I BUDOWLANY

O R G A N  DLA H A N D L U  i P R Z E M Y S Ł U  D R Z E W N E G O  ORAZ B U D O W L A N E G O
Rynek Drzewny: Rok XI. Rynek Budowlany: Rok II.

Pcirfja dębiny
d o  sprzedały

na pniu około 4 tys. m. kub.
bliższe  szczegóły  > 514

biuro techniczno-leśne

in ż .  M IC H A Ł  PA R Y LA K , L w ó w , 3 Maja 11

520Ogłoszenie.
Dyrekcja Lasów Panslw ow yrh  w Wilnie.

posiada do sp rze d an ia  ca 1500 m p pap ierów k i św ierkow ej 
szczapow ej, ca 3 000 m p pap ierów ki św ierkow ej posuszow ej 
o raz 1 000 nip pap ierów ki osikow ej.

W yżej podana p ap ie ró w k a  zn a jd u je  się n a  p lacach  ko ­
lejow ych (loco s tac ja  w zględnie loco to r m iejsce za ładow ania) 
w obrębie D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w W ilnie.

Szczegółowych in fo rm acy j udziela  O ddział H andlow y 
D yrekcji Lasów  (W ilno, ul. W ielka (i(i, pokój nr. 7, telefon 
n r. 12-53).

O ferty p isem ne na kupno pap ierów k i z podaniem  k o n ­
k re tn y c h  cen za  1 m p loco place kolejow e m iejsce za ład o ­
w an ia  - należy sk ład ać  do D yrekcji Lasów w te rm in ie  do 
dn ia 15 s ie rp n ia  1929 r.

DaOOOOOOOOOOOOOOOPOOPOOOOOOOOOOOCOOOOOOOCB

P O L S K O !
n i e  z a r u m i e n i s z  s i ę ,  o b cu jąc  z Francuzem,

anglikiem , niemcem. 
NABYWAJĄC ZA 3 Zł

na W ystawie w „Ruchu" i „O rbisie"
lub w pros t  w ad m .  wydawn.,  Gdańsk, M a r ie n s f r a s s e  22

, Sekretarz Frazeologiczny
w 4-ech języ k ach  z Ameryki

W

§

laOOOOOOOOC»ao o o o o o o « M nmrwinr«nnchaltMuvK>q o P 0 ^

Przetarg ofertowy. 517

l o k o m o b il e
rocznik od 1910. 40 K. M. za gotówkę.

O ferty  sk ie ro w ać  do Admin. R. Drz. pod  nr. 510

lOOO OOO OO O O O O O O O O n o O P O n n c im wMMMMŁe r y y M .f to o p

T R A K
w d o b r y m  s t a n i e  m a ł o  u ś y w a n y

80— 100 cm  ś re d n icy  k u O I

NADLEŚNICTWO B O R E K
p. S a m o s t rze l ,  pow. wyrzyski

Komenda W ojewódzka Policji Państwowej w Poznaniu
ogłasza n in ie jszem  p rze ta rg  ofertow y na dostaw ę m ebli a  
m ianow icie:

18 szaf ub ran io w y ch  (podwójnych)
23 stołów
36 krzeseł (taborety)
29 szafek nocnych 

7 b iu rek
14 foteli b iu row ych  
7 szaf na ak ta  

56 krzeseł (foteliki) oraz 
7 u rządzeń  ktfchennych, sk ład a jący ch  się z k redensu , 

sto łu , pó łk i i tabore tu .
W a ru n k i dostaw y  oraz ry su n k i m ebli m ogą oferenci 

o trzym ać w  R eferacie G ospodarczym  K om endy W ojew ódzkiej 
P. P. w  P o zn an iu  -  P lac  W olności 12, pokój 46.

O ferty  zap ieczętow ane z nap isem : „O ferta  n a  dostaw ę 
m ebli proszę sk ła d ać  pod pow yższym  ad resem  w te rm in ie  
do dnia 12 sierpnia hr. godz. 14-tej.

D nia 13 s ie rp n ia  hr. o godz. 11 n a s tą p i o tw arc ie o fert 
w  K om endzie W ojew ódzkiej P. P. w P o zn an iu  - P lac  W ol­
ności 12, pokój 46, p rzyczem  oferenci m ogą być obecni.

K om enda W ojew ódzka zastrzega sobie p raw o  zm iany  po­
danej ilości m ebli, o raz oceny i w yboru  ofert,

Komendant W ojewódzki P. P.

ł .  N A I O W A N I E C  i S k a .
TARTAK • st. Kiwerce (Wołyń)

pos iada  na  sk ład z ie  z e s z ło ro c z n e ,  d o b rz e  p r z e s c h n ię t e  m a-  
te r ja ły  w w ym iarach  od Y , - -4 " :  300

sosna (s to la rk a ) ,  dębina. Jesion, olcha, brzo. 
la , grab, klon. brsost. — P rz y jm u je  o b s ta lunk i  
wym iarow e.  —  U dz ie la  k re d y tu  w ekslow ego  f i rm o m  so lidnym .



2 RYNEK DRZEW NY l B U D O W LA NY NR. 86 I9 2 y

K u p i ę  lub wydzierżawię

objeftt  p rzem y sfo w g
położony w pobliżu Poznania z dogodną 
komunikacją kolejową lub bocznicą,

i lokomobilći
w dobrym stanie i obszerniejszą szopą.
Może być tartak. Na istniejących m a­
szynach do obróbki nie zależy. S zcze ­
gółowe oferty należy s k i e r o w a ć  
do Administracji  „Rynku Drzewnego 

i Budowlanego1', PO inań, W.Garbary 20 pod Nr. 1806———— M—
Ogłoszenie.

D nia 13 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 w  poł. odbędzie się 
w lokalu  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych  w S iedlcach (F lo r­
ia ń sk a  10) p rze ta rg  u s tn y  i za  pom ocą ofert p isem nych  n a  
sprzedaż:

1. p roduk tów  suchej desty lacji d rew n a  (terpen tyny , sm o­
ły  i w ęgla); 2. k a rp in y  przem ysłow ej, 3. żywicy, _4. u rzą  
dzeń te rp e n ty n ia rn i, 5. o raz dzierżaw y te rp e n ty n ia rń  z p rz y ­
działem  k a rp in y  z lasów  państw ow ych.

Szczegółowych in fo rm acy j udzie la  się w  godzinach u rzę­
dow ych. Dyrekcja Lasów Państw ow ych w  Siedlcach.

I

3—4000 mp
s z c z a p  i wa ł ków

k u p i
Firma C A R L  A L T  M A N N  — PAKOŚĆ

in te re s  budowlany i tar tak  parowy 510

si«

W »ł i S I N I

• • •

Ogistnit Blin
Państwowe NadleśnictwoiCzolskie
w osadzie „Czoło", poczta B iałow ieża, st. kolej. B iałow ieża 
w  odległości 20 km  i N arew ka 18 km . Telefon N arew ka nr. 5, 

Z aw iadam ia, że w d n iu  6 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 10 w 
lokalu  U rzędu N ad leśn ic tw a w osadzie „Czoło" odbędzie się 
p rze ta rg  u s tn y  i ofertow y n a  sprzedaż d rew n a  użytkow ego 
i opałowego loco sk ładn ice  p rzy  ko le jk ach  leśnych  i n a  s tac ji 
w Białow ieży:

1 n a  s tac ji kol. B iałow ieży opału  liściastego  1263.50 mp, 
opału  sosnowego II g a tu n k u  192.90 m p, podkładów  n o rm aln o ­
torow ych  4 szt., szczapów ki św ierkow ej (zdatnej n a  przerób 
celulozy) 1221.80 mp.

2. p rzy  k o le jk ach  leśnych  kloców  dębow ych 28.97 m 3.
3. p rzy  ko le jkach  leśnych  kloców sosnow ych 209.9(5 m 3.
4. p rzy  k o le jk ach  leśnych  kloców św ierkow ych  133.54 m 3.
5. p rzy  k o le jk ach  leśnych  kloców olszowych, brzozowych 

i klonow ych 10.03 m 3.
6. p rzy  k o le jk ach  leśnych  słupów  telefon icznych  sosn. 

92 szt. =  19.18 m*.
7. p rzy  ko le jkach  leśnych  szczap uży tkow ych  dębow ych

110.60 m p. r „r „ on
8. p rzy  k o le jk ach  leśnych  opału  dąbow ego 5653.80 mp.
9. p rzy  ko le jkach  leśnych  opału  św ierkow ego 1527.50 mp.
10. p rzy  ko le jkach  leśnych  opału  sosnowego 3887.85 mp. 
Inform acji ud z ie la  D yrekcja Lasów  P aństw ow ych  w B ia­

łow ieży oraz N adleśnictw o.
Z astrzega się p raw o  zdejm ow ania  poszczególnych jedno ­

stek . Państw ow e Nadleśnictwo Czolskie.

Popierajcie firmy ogłaszające

P o l e c a m y  na Him sezon l o  skraplania kultur
wysokoprocentowy I-

SIARCZAN 
N I E D Z I
po przystępnych cenach,

§ sikawki „ P la tza “
w cenie 1 3 0 , — z ł o t y c h  za sztukę 
loco nasz skład w P o z n a n i u ,

CZĘŚCI Z A P A S O W E  DO S I K A W E K  „ P L A I Z A "
oraz wykonujemy szybko i s tarannie  wszelkie

reperacje sikawek §
Sładnica Narzędzi Leśnych
PRZEGLĄDU LEŚN. i RYNKU DRZEW.

T. z o. p.

Poznań, Wielkie Garbary 20

X 4H M 4H H H 4H C W H W CW

14

Przetarg publiczny.
Nadleśnictwo Państw . Mosina

powiat Śrem 5C7

ogłasza przetarg na budowę leśniczówki w  Krajko- 
wie. Oferty zalakowane bez żadnych znaków firmo­
wych z napisem „Oferta na budowę leśniczówki w 
Krajkowie“ maja być składane w tut. Nadleśnic­
twie do dnia 7. 8. 1929 godz. 10,30. Otwarcie ofert 
nastąpi tego samego dnia o godz. 10,45 w obecności 
ewentualnie przybyłych oferentów.

Ogólne i szczegółowe warunki budowy oraz 
plany są do przejrzenia w godzinach grzędowych w 
kancelarji tut. Nadleśnictwa, gdzie tez można otrzy­
mać formularze kosztorysów ofertowych i wzór 
oferty.

Każdy oferent jest zobowiązany złożyć ofertę 
według przepisanego wzoru i dołączyć do oferty po­
kwitowanie na złożone w kasie Nadleśnictwa wad- 
jum w w ysokości 5 proc. oferowanej sumy. Złożo­
ne w innej niż przepisanej formie oferty jak również 
oferty, do których nie dołączono pokwitowania na 
złożone wadjum, nie będą rozpatrywane.

Zastrzega się dowolny wybór oferenta wzgl. 
nieuwzględnienie żadnej z wniesionych ofert, bez 
podania powodów.

P aństw ow y N adleśniczy, (—) inż. Kłos.

POSZUKUJEMY

Ł O K O M O B I Ł I
X p r z e d  p a l e n i s k i e m  na trociny i odpadki drzewne, zda­

tne j do natychmiastowego użytku 30—60 k. m. 512

ANTONI SZMAJ Przemysł i Handel Drzewny
Grabów , nad Prosną, tel. 3.
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RYNEK DRZEWNY 
I BUDOWLANY

O R G A N  D L A  H A N D L U  i P R Z E M Y S Ł U  D R Z E W N E G O  ORAZ B U D O W L A N E G O
O F I C J A L N Y  O R G A N  ZWIĄZKU P R Z E M Y S Ł O W C Ó W  D RZ E W N Y CH  W P O Z N A N I U  

O F I C J A L N Y  O R G A N  G I E Ł D Y  D R Z E W N E J  W B Y D G O S Z C Z Y

Wywek Priewnyi nok x i. Wychodzi w poniecHiałKiTśrody I piątki. Rynek Budowlany;
PRZEDPŁATA n a  s ie r p i e ń  1929 r. ,  w y n o s i :  w  P o z n a n iu  
p rzy  o d b io r z e  w e k s p e d y c j i :  6,03 z ło ty ch .  Na p o c z ­
t a c h  6,45 z ło ty ch .  P o d  o p a s k ą  w p r o s t  z ek s p ed y c j i  
w k ra ju  i w  w o ln e m  m i e ś c ie  G d ań s k u  7,50 z ło ty ch .  Pod  
o p a s k ą  za  g ra n ic ą  ( o p r ó c z  G d ań s k a ) ,  8,00 z ło ty c h .  N u­
m e r  p o je d y n c z y  k o s z t u j e :  w P o z n a n i u  w E ksp ed yc j i  
50 g roszy . Z p rzes y łk ą  p o c z t o w ą  w k ra ju  i w w o l ­
n e m  m i e ś c ie  G d a ń s k u  60 g roszy . Z a g ran icą  70 groszy .

Rek u.
:  R e d a k c j a ,  A d m i n i s t r a c j a  l E k s p e d y c j a  • O G Ł O S Z E N IA : Z a  t e k s t e m  21 gr .  o d  m ie j s c a  m i l im e t r

.RY N K U  D R Z E W N E G O  i B U D O W L A N E G O " U(str0«  w ,er ,0,am»»»)' W tekście zaś lub p r z e d  teks-'
: P o z n a ń ,  W ie lk ie  G a r b a ry  20. N r. t e l e f o n u  1820  ! o a i - O S 7 F N ia  U  ?  KC*ii.m iIl.m e V ;  ( s t r l m '  J m l r a o w i ) .

n  D 1 T U  A D  M  i  A : . t a b e l k a ml O 30 p r o c e n t  w ię c e j .  P rzy
: D R U K A R N I  A : w ięk s zy ch  i k i l k a k r o tn y c h  og ło sz .  s to s o w n y  j e s t  r a b a t
: P o z n a n ,  Wielkie G arb ary  20 Nr. t e l e f o n u  3406 : £ I a  p o s zu k u j ,  p o s a d  przy  j e d n o r a z o w e m  o g ło s z e n iu
j K on ta  b ie ż ą c e  : P. K. O. 206-377 — Bank H a nd lo w y  w : „  pro, n ’ prZy dLw u r a z o w e m  40 p ro c .  i p zy t r z y r a z o -  
: W a rsza w ie  O d d z .  w  P o z n a n i u  — B ank  P r z e m y s ł o w c ó w  : . f °  Pr o c - r a b a t u .  — K ażda n o w a  po d w y żk a  ob o -  
• P o z n a ń  — Bank P o z n .  Z i e m s tw a  K redy t,  w P o z n a n i u  : W,3ZUJ® w sz y s t k i e  już  p r z y ję te  o g ło s z e n ia  od dn ia  
—   : z m iany  c en  b ez  u p r z e d n i e g o  z a w ia d o m ie n ia .  —

P r z e d r u k  d o z w o lo n y  ty lko  z a  p o d a n i e m  ź r ó d ła  , ,Rynek  D rzew n y  i B u do w lany  w  P o z n a n i u ”

Kilka uwag o konjukturze drzewnej
Ustawicznie postępujące za sobą zm iany na- , w s t e n n v  c e n  n a  .......... ..........Ustawicznie postępujące za sobą zm iany na 

strojów na krajow ym  ry n k u  drzewnym, na które 
działają czynniki zzewnątrz, t. j. kształtow anie się 
sytuacji na m iędzynarodow ym  rynku  drzewnym, 
gdyż drewno nasze jako p rodukt przemysłowo - rol- 
ny  jest a r tyku łem  wybitnie eksportowym, — s tw a­
rzają szerokie pole do badań i obserwacji nad temi 
zjawiskami, k tóre ulegają przekształceniom n a tu ry  
ekonomiczno - gospodarczej, tak  zwanym cyklom 
konjunk tu ra lnym .

W yrazu „k o n j u u k t u  r  a “, w odniesieniu do 
przem ysłu  i liandlu w ogólności, nie można określić 
inaczej, jak  s y t u a c j a  a k t y w n o ś c i  g o s p o ­
d a r c z e j ,  j a k o  c a ł o k s z t a ł t u  ż y c i a  go-  
s p o d a r c z e g o .  Zasadniczo przekształceń kon­
iu n k tu ra ln y ch  lub, jak  powszechnie przyjęto nazy­
wać, f a z  k o n i u n k t u r a l n y c h  j e s t  p i ę ć ,  
a mianowicie: d e p r e s j a  albo zastój, p o p r a w a! 
następująca niejednokrotnie niespostrzeżenie, o ż y ­
w i e n i e ,  które zazwyczaj prostą droga prowadzi 
do n a p i ę c i a, trwającego niedługo, a charak te ­
ryzującego się silną aktywnością, której n a tu ra l ­
nym reak tyw em  jest r e c e s j a, inaczej spadek, jaki 
zaistn iał w ostrej formie nazyw a się k r y z y  s e  m.

Na podstawie takiego podziału faz k o n iu n k tu ­
ralnych przyjrzyjm y się kon junk tu rze  w dziale prze­
mysłu i h an d lu  drzewnego za okres ubiegłego pię­
ciolecia. Depresja w tej dziedzinie panow ała  mniej 
więcej do chwili w ydania  n am  przez Niemcy woj­
ny celnej, a więc do lata 1925 r. Można naogół 
przyjąć, iż byl to p o c z ą t e k  p o p r a w y ,  k tó ra  
następnie w 192(5 r. przekształciła się w ożywienie, 
o czem dobitnie świadczą dane statystyczne, doty­
czące ówczesnego eksportu  drzewnego. Koniec 192(5 
roku  i praw ie cały rok 1927 był okresem najwyż­
szego rozwoju aktywności tej dziedziny, osiągając 
pu n k t kulm inacy jny  latem  1927 r., kiedy to ruch

ZwieJiaitiE Mm\m Wystawę Kia jawą  w Poznaniu

w stępny cen na drewno, jako też wywozowy tonaż 
tego a r ty k u łu  dotarł do rekordowego poziomu. Z 
chwilą zaw arcia  pierwszego polsko - niemieckiego 
piowizorjum, jesienią 1927 r. nastap ił w  pierwszym 
momencie powolny, lecz już wkrótce szybki z w r  o t 
w k i  e r u n k u  r e c e s j  i, k tóra ulegajac szeregu 
odmianom, p rz e trw a łą ,do, chwili bieżącej.

Porównując lato 1927 r. z okresem letnim  r. b. 
widzimy, że p o d w z g l ę d e m  i n t e n s y  w n o ś- 
c i o b r o t ó w  d r z e w n y c h  w y s t ę p u j e  k o- 
! o s a 1 n a  r ó ż n i c a ,  zresztą taka, jaka  może za­
istnieć między obu, biegunowo - przeciwnymi cy­
klam i: napięciem i recesją.

Jeżeli będziemy ściśle się trzym ać zasad teore­
tycznych, zresztą opartych  na  spostrzeżeniach p ra k ­
tycznych, to nas tępna  faza kon junk tu ry  drzewnej 
m usia łaby  charakteryzow ać się ponow ną p o p r a- 
w ą, czego ogół przemysłowców drzewnych wycze­
kuje z dobrze zrozum iałą niecierpliwością; jednak­
że chwilę zaistn ienia tego m om entu  nie sposób 
ustalić naw et na podstawie najbardziej charak te ry ­
stycznych  ̂ (a tak często złudnych) symptomów, 
zwiastujących przejście z jednej fazy do drugiej. W 
grę bowiem wchodzą, jeżeli mowa o obecnej sy tu­
acji gospodarczej (która zresztą, jako ak tua lna , naj­
więcej nas zaciekawia), nietylko czynniki n a tu ry  
specyficznie kon iunktura lne j,  lecz znacznv wpływ 
w yw ierają  p r z e k s z t a ł c e n i a  u s t r o j o  w e 
przy tern podkreślić należy, że n a j b a r d z i e j  n a ­
m a c a l n e  p r z e k s z t a ł c e n i a  t e g o  t y p  u 
o d b y w a j ą  s i ę  n a  r y n k u p i e n i ę ż  n y m, 
o i a z n a  r y n k u  k a p i t a ł o  w', ściślej rzecz bio­
rąc, na rynku  k r e d y t o w y m .  O nich na tern 
miejscu w spom inaliśm y już niejednokrotnie, dla­
tego ograniczymy się tylko do u jaw nienia  tego 
procesu, dodając, że d o p I y  w  d ł u g o t e  r  m i u o- 
w' e g o k a p i t a ł u  z a g r a n i c z n e g o  jest, jak 
dotychczas, n i e z m i e r n i e  s z c z u p ł y ,  z drugiej 
zas s trony r o z w ó j  k r a j o w e g o  k r e d y t u  
d ł u g o t e r m i n o w e g o  znajduje się zaledwie w 
s t a  d j u m p o c z ą t k o w e m. W e w n ę t r z n e  
g r  o rn a d z e n i e s i ę  kapita łu  jest w dalszym cia-
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że finansow anie życia gospodarczego w rozm iarach 
potrzebnych n a tra f ia  na znaczne przeszkody, na 
czem cierpi zbyt produkcji drzewnej na rynku  we­
w nętrznym . Ponieważ zaś rynek pieniężny Nie­
miec również znajduje się pod znakiem  depresji, wy­
rażającej się w ciasnocie pieniądza, przeto nasz 
eksport drzewny, który  w lwiej części pokryw a za­
potrzebowanie zachodniego sąsiada, siłą fak tu  ule­
ga tym przejawom zzewnątrz, co najlepiej uwidocz­
n ia  się w obecnem tempie obrotów w polsko - nie­
m ieckim h an d lu  drzewnym. S tąd dochodzimy do 
w niosku, że n a d e r  w a ż n y m  c z y n n i k i e m  
w tw orzeniu się sytuacji na  ry n k u  drzewnym, ab­
s trahu jąc  od m om entów  wybitnie k o n iu n k tu ra l­
nych, j e s t .  p o l i t y k a  k r e d y t o w a .

Jeżeli będziemy usiłowali zgłębić pojęcie poli­
tyki kredytowej, opierając się na szablonowych for­
m ułkach  i tezacłi, to rozważania w tej m aterji  nie 
dadzą konkretnych  rezultatów, ponieważ, jak  u trzy ­
muje dziesiąty rapo rt  Federal Reserve Board u, vże- 
den m echanizm  statystyczny, choćby na js ta rann ie j 
opracowany, nie może sam przez się dostarczyć 
właściwej wytycznej dla polityki kredytowej". K r  e- 
d y t  n a l e ż y  d o  p i e r w i a s t k o w y c h  o b ­
j a w ó w  g o s p o d a r c z y c h  i jako tak i s tanowi 
barom etr  nastrojów  i impulsów społeczeństwa — 
jego nadzieji, obaw i oczekiwań. S tan  hand lu  i k re­
dy tu  jest w każdym poszczególnym momencie pod 
w*pływem tych n ieuchw ytnych czynników. C z y  n- 
n i k i  t e  w y m y k a j ą  s i ę  z p o d  o b s e r w a c  j i  
i n i e  n a d a j ą  s i ę  d o  u j ę c i a  w j a k ą ś  me -  
c h a n i c z n ą  f o r m u ł ę .

Pow racając  do zagadnień k o n junk tu ra lnych  
chcielibyśmy poruszyć jeszcze jeden m om ent o zna­
czeniu zasadniczem, który, cłiociaż nie wyczerpuje 
tem atu  naszego, to jednak  pozwala uzmysłowić ca­
łokszta łt  zagadnienia. Chodzi o to, że sam  przebieg 
k o n ju n k tu ry  w dziale przem ysłu i h an d lu  drzew­
nego, skoro jest analizow any wyłącznie pod kątem  
w idzenia czynników gospodarczych oraz w arunków  
ekonomicznych w żadnym w ypadku  nie może dać 
właściwego zrozum ienia każdorazowej sytuacji, a 
tem  więcej nie w yjaśn ia  wielkich zm ian tej sy tu ­
acji, jakie się n ieustannie  odbywają. Trzeba p a ­
miętać, że na  życie gospodarcze wogóle, a na  sytu-
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tart. par. hrr lanckorońtkiego
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i i i i i i i i i i i i i i iH i i i i in i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i i a i i i n w m iH i i i i i n i i i i i i i i i i i i i i i i i i iH i i i i i i i i i i i i n u i i i i i i i t i i i i i i im t i

ację w przemyśle i hand lu  drzew nym  w szczegól­
ności w yw ierają  wpływ  również czynniki n a t u r y  
s p o ł e c z n e j  i p o l i t y c z n e j .

Na poparcie tej tezy bierzemy przykład, który 
w tym względzie jest bodaj najbardziej charak te ry ­
styczny, — m am y na myśli wojnę celną, jaką  w 
1925 r. narzuciły  n am  Niemcy. Otóż wiadomo, iż 
fak t ten nie był pozbawiony zabarwienia politycz­
nego, jakkolw iek z drugiej s trony w yraźnie w ystą­
piły względy gospodarcze, które w odniesieniu do 
handlu  drzewnego, nakazywały Niemcom w prow a­
dzenie w życie zarządzeń prohibicyjnych, co do im ­
portu  z- Polski m aterja łów  tartych  i wyrobów' go­
towych z drewna. Tem się tłumaczy ówczesny roz­
wój polsko - niemieckich stosunków  w iiandu l su- 
row'cem, kosztem handlu  drewnem nawpół obrobio- 
nem. Gdyby nie pow ikłania  w politycznych sto­
sunkach  angielsko - sowieckich w tym okresie, co 
pociągnęło za sobą bojkot produkcji eksportowej 
Rosji przez rynek angielski i gdyby nie fakt, że ów­
czesne ceny na  polskie drewno były znacznie niższe 
niż w k ra jach  skandynaw skich , to w Polsce kon- 
ju n k tu ra  eksportow a w dziale półwyrobów drzew­
nych nie przeszłaby z fazy depresji do poprawy, a 
następnie do ożywienia i napięcia.

Widzimy zatem, jak w ażną rolę w procesie 
kszta łtow ania  się faz kon junk tu ra lnych  odgrywają 
mom enty gospodarcze wespół z m om entam i poli- 
tycznemi.

Stan isław  K anafoyski.

Wywóz drewna w czerwcu 1929
S O R T Y M E N T

it. i wyroby dnewne .
D r z e w o  s u r o w e  . . . .

w tem  : p ap ie ró w k a  . . .
ko p a ln iak i i okrąg lak i . .
k łody, k loce  i d łu ży ce  . .

ig la s te  .............................
l i ś c i a s t e .......................

D r z e w o  n a w p ó ł  o b r o b i o n e  . 
w tem  : b a le , d e sk i i ła ty  . 

ig la s te  . . .  . .
l i ś c i a s t e .......................

s łu p y  te le g ra f ic z n e  . . . .
podkłady  ko le jow e . . . .

m ię k k ie .............................
t w a r d e .............................

W y r o b y  z d r z e w a  . . .
w tem  : wyroby b e d n a rsk ie  

m eb le  w sze lk ie  . . . .
fo rn ie ry  k lej. i wyroby z n ich  

W yroby k o sz y k a rsk ie  i szczo tk .

T o n y 1000 zł Z t e g o  w y s z ł o w c z e r w c u  d o :

C zerw iec S ty c ze ń —C z e rw ie c C z e r­
w iec S ty c z e ń — C zerw iec
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386 202 1 642 652 2 467 884 49 690 214 404 291 934
236 854 1 039 651 1 580 575 17 344 76128 118198 .
103 985 437 142 481 380 7 017 28 745 30 745 98112 --- 3 005 — ■ ---

40 826 200 186 342 464 2 394 1C 927 17 771 22 057 3 571 10 629 — 1 507 63
64 977 292 378 650 760 6 783 31 670 65 277 — — — — — —

__ — — — 27 940 — 2 930 1 237 — —
■ _ _ — — 6 757 433 6 164 541 1 142 —

142 233 565 223 852 386 26 871 109 305 151 365 — — — — — —
104130 441 823 749 073 20 977 90016 135917 — — — — —

_ — 44 182 11 744 6 685 8 098 1 785 7 979
_ _ — 4 687 2 940 1 812 2 597 1 153 —

11 249 34 769 21 594 1 114 3 369 1 919 651 — 304 593 1 251 424
23 396 75 407 70 081 3 770 12 093 10 500 — — — — —.

_ _ _ — 13 643 6 053 — — — —
_ _ _ — 628 — — 56 71 —

7 037 36 943 34 383 5 354 28 040 21 594 —
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624 3 830 3 649 1 318 8 242 6 780 71 124 — 54 — —
3 506 18 756 14 236 2 975 15 059 9 975 62 1 288 — 395 516 —

78 835 540 121 931 777 23 -
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Kalendarz terminowy.
S k r ó t y :  L —  l i c y t a c j a ,  S  s u b m i s j a ,  P  =  p r z e t a r g ,  W  —  z  w o l n e j  r ę k i .

Dyrekcja  
wzgl. wojew.

N Kłody i d łu ży ce  użytkowe m 1 Ko­ Pa Opał
M ie jscow ość S p rz e d a ją c y

«
T erm in c j ć 0 palniaki p ierówka

O
a.

to
V)
O
(fi

*5 .o dą
b

bu
k O

N
h

j a
u
o

Uwagi rodz.
d rew m* rodz.

drew. mp. mp.

C zolsk ie Białowieża Nadl. p 6. VIII. 210 134 — 20 _
— 10 szczego użytku dęb w. 

110,60 m p., słu .i.w 
te leg r. 92 szt.

— — 12526

S ie d lc e S ied lce D. L. P. p 12. VIII na sp rzedaż prod, su- 
t hej destyl. drew na 
karpiny pr em ., ży­
wicy, u rządzeń  te  - 
pen t, oraz dzierżaw ę 
te  pent.

Sylwetki i migawki
Ludzie drzewa (nie z drzewa), to św iatek odrębny, c i e ­

k a w y ,  dający jego obserwatorom bez ustanne nauczki, wy­
jęte z p r a k t y k i  codziennej, jak  p o s t ę p o w a ć  — n i e  
n a l e ż y ,  jak  rzecz, wyglądająca na pierwszy rzut oka i d e ­
a l n i e ,  potrafi się skomplikować, wypaczyć i zamienić w 
farsę, czasem nawet o t r a g i c z n y m  końcu w znaczeniu 
kupieckiem..

Nie będziemy tu mówić o „ r e k i n a c h "  naszego prze­
mysłu i handlu  drzewnego, bo ci chadzają innem i droga­
mi, przez bram y szeroko otwarte, poprzez banki, syndykaty 
etc. Skreślim y nafbm iast kilka sylwetek i wydarzeń sym p­
tom atycznych dla tej szarej masy, zajadle uganiającej za 
„interesem", tłoczącej się po krętych ścieżkach ciasnych moż­
liwości, czekającej na ten m ający lada chwilę nastąpić deszcz 
złota, k tóry  m a ich zrównać z innym i „szczęśliwcami koniunk­
tu ry  . Pom ówim y o tern, gdzie niespostrzeżenie traci się  
z dnia na dzień, coraz to więcej charakteru, sum ienia, ucz­
ciwości kupieckiej a nawet osobistej, oraz skierujem y wzrok 
na stosunki i w arunki, panjące za kulisam i, gdzie niestety 
nasze drzewnictwo zmuszone jest pracować.

Niechaj ten i ów czytając, rozejrzy się w koło siebie 
i przyzna.nam .słuszność, a jeżeli zechce z własnych doświad­
czeń i obserwacji dołożyć do naszej galerji sylwetkę od sie­
bie, będziemy mu wdzięczni.

Na szeroką skalę.
Jeszcze przed kilkoma laty „przemysłowiec i kupiec 

drzewny" pan P., znany był na całe województwo, a nie­
mniej w sferach im porterów  b e r l i ń s k i c h .  Podstaw ą 
jego operacji drzewnych była grubsza sum a w m arkach pol­
skich, zdobyta przezeń gdzieś w zaraniu naszej niepodległości, 
kiedy „pieniądz leżał jeszcze na ulicy" i trzeba tylko było 
umieć go podnieść, l ’an P. um iał to, a ponieważ zawsze 
czul pewną słabość do interesów drzewnych i lubił, jak  sam 
się wyrażał, pracować tylko „na szer oką skalę", więc wybrał 
się pewnego dnia do zachodniej Kongresówki i tam na pew­
nym  ta rtak u  zakupił cały „ramsz", zaliczkując całym  swym 
m ajątkiem , a stanowiło to tylko 20 procent ceny kupna. Resz­
ta  szła na  spłaty markowe, co skończyło się tem, że pan  P. 
drugą ratę zapłacił ceną za jeden wagon towaru, a ostatn ią 
ceną, uzyskaną za jeden kubik, sprzedany natu ra ln ie  za 
dolary.

Od tej chwili P. wypłynął na szerokie wody jako „wy­
traw ny" kupiec. Otworzył wielkie biuro, zaangażował „dy­
rektora", kupił dwa samochody — i zaw ierał kontrakty. Z 
biegiem czasu tak się w tej działalności „wyspecjalizował", 
że bez zająknięcia się potrafił zawierać kontr akty na wszyst­
kie sortym enty, w każdej ilości i o każdej porza dnia i nocy. 
li pana P. można było kupić wszystko: kloce, piloty, kopal­
niaki, wałki, papierówkę, deski, bale, drągi, słupy telegraficz­
ne, ba, naw et dyszle brzozowe, byleby w partjach ponad 
10 000 nr1. Z m niejszem i interesam i nie było dostępu do biura 
tego potentata.

W tem a k o r d o w e m  zaw ieraniu kontraktów  leżał sy­
stem. liaz po raz b ra ł pan P. tekę z kontrak tam i pod pa­
chę, udaw ał się do znajomych finansistów, banków itd., udo­
w adniał czarne na białem  swe wielkie, a zyskowne obroty 
i — ściągał kredyt, pożyczki, uzyskiw ał redyskonta itd.

O dostawach natom iast nie było przeważnie mowy, to co 
pan  P. pokazywał i sprzedaw ał jako swoje, to dopiero za- I 
m ierzał kupić — o ile natu ra ln ie  znajdzie na to pieniądze, 
gdyż kredyt w sferach dostawców szybko mu się skończył. 
W rezultacie z m asy zamówień dochodziło do dostawy tylko 
2—3 proc. Zawiedzeni po części próbowali się procesować, 
inni m achnęli ręką. Ta kontrak tom anja  pana P. kw itła n a j­
lepiej aż do sław etnych lat 1926/27.

Że jednak zaw ieranie kontraktów  nie jest zabawką, o 
tem przekonał pana P. jego w łasny dyrektor. Razem z kon- 
ju n k tu rą  zaczęła się mianowicie załam ywać przyjaźń między 
szefem a jego pracownikiem , aż wreszcie doszło do w spania­
łego „krachu". Pan dyrektor obok pensji m iał zaw arun- 
kowaną również prowizję od obrotu w wysokości — zdaje 
się 1 proc. Usiadł więc, posumował kwoty wszystkich za­
w artych kontraktów , odciągnął 1 proc. i doliczył się okrągłej 
sum ki 65.000 zł, za co pan P. uznał go za skończonego w a r- 
j a t a ,  gdyż umowy te nie zostały przecież wykonane. Sąd, 
do którego się dyrektor w te pędy udał, Stanął jednak na 
d z i w n e r a  stanowisku, że umowy zawiera się poto, żeby je 
wykonać, a nie dla s z l a c h e t n e j  r o z r y w k i  i, że trans­
akcja w znaczeniu prawnem , przeprowadzona jest z chwilą za ­
w arcia i podpisania umowy przez obie strony, że wobec tego 
prow izja jest p ła tną  i zasądził powyższą sumię na rzecz skar­
żącego. Poprzednio już pretensje zostały zabezpieczone na 
samochodach, zapasach drzewnych i gruncie pana P.

Epilog był ten, że kupiec „na szeroką skalę' pośredniczył 
jeszcze jakiś czas stolarzom  przy zakupnie m aterjałów , aż 
wreszcie zaszył się gdzieś w najgłębszej prowincji, oczekując 
dziś na powrót konjunktury.

Maklerzy.
Była już o nich mowa na  łam ach „Rynku Drzewnego". 

Są m aklerzy „zaprzysiężeni" i niezaprzysiężeni. Gzem się 
jedni od drugich różnią, nad tem na leżałoby dopiero przeprow a­
dzić głębsze studjum . Ogólnie jednak można powiedzieć, że 
m aklerzy zaprzysiężeni gdzieś kiedyś komuś przysięgali, że 
się na drzewie i jego handlu znają, zaś niezaprzysiężeni m a­
klerzy znają się na wszystkiem, a więc dla nich jest drobno­
stką  przerzucić się z najw iększem  powodzeniem na handel 
śledziami, lub przyjąć zastępstwo na patentow ane spinki do 
kołnierzyków.

W spólną zaś cechą naszych maklerów jest traktow anie 
interesów z prawie, że p o n u r ą  powagą, obracanie f a n t a- 
S t y c z  n e m  i objektam i, blaga w k tórą  z czasem sam i za 
czynają wierzyć, „szalone" zyski, mogące przypraw ić o zawrót 
głowy naw et dyrektora potężnego towarzystwa akcyjnego — 
i chroniczny brak 75 groszy na zapłacenie zamówionej ka­
wy — ponieważ „banki są właśnie zamknięte".

Mimo to fach m aklera wydaje się nieuświadomionym 
b a r d z o  ponętnem zajęciem i nie gardzą nim  nawet ludzie 
w polityce biegli. Znany nam  jest fakt, jak to przed nieda­
wnym czasem zgłosił się do jednej z naszych nieczynnych 
giełd drzewnych pewien dygnitarz z woli ludu, prosząc o 
wciągnięcie na listę m aklerów przysięgłych. Kiedy zaś n i e ­
d y s k r e t n a  kom isja poczęła doszukiwać się u niego w ia­
domości o drzewie, wyprosił sobie energicznie „nagabywanie 
go takiem i pytaniam i".

O ile maklerzy zajm ują napróżno czas zajętym  przemy­
słowcom lub kupcom, to jest to rozbojem na publicznej dro­
dze, jeżeli natom iast „pertrak tu ją" pomiędzy sobą, to warto 
w chwilach wolnych od m ądrzejszych zajęć przysłuchać się 
tej rozmowie.

Niedawno temu w pewnem biurze dwóch takich panów 
„do wielkich interesów" w błyskawicznie krótkim  czasie po­
rozum ieli się aż do najdrobniejszych detalów co do w yku­
pienia oddziału drzewnego jednego z największych przedsię­
biorstw  przemysłowych w Polsce. Jeden z nich m iał potrze­
bne stosunki w s a n a c j i ,  o p o z y c j i  i u d z i k i c h ,  do 
drugiego kapitaliści błagalnie wyciągali dłonie, aby im ulo­
kował nadm iar posiadanych przez nich pieniędzy. Sprawa 
była więc dostatecznie przejrzysta i pozostawała tylko kwe­
s t ja  z podziału zysków i posad w nowej spółce. 1 tu, gdyby 
nie obecność godząca alembiku, byłoby doszło do poważnych 
scysji. Był też w tem towarzystwie handlarz drzewny, nie-
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godny w iększej uw agi, gdyż ob raca ł najw yżej trzem a w agona­
mi tow aru  tygódniow ego i ten  ze łzam i w oczach i za- ' 
k lina  jąc  się n a  "d a w n ą  przy jaźń , dop raszał się p rzy jęcia  <to 
lu k ra ty w n e j spółki.

.Już od następnego  ra k n k a  wszyscy trzej m ieli rozpoczął? 
działan ie . Ale opi się od tego czasu wogóle jeszcze nie w i­
dzieli, a  k iedy  chciw y trzeci k o n tra h e n t gonił od jednego do 
drugiego, doprasZ ając s ię ,in fo rm ac ji o s ta n ie  spraw y, z obu­
rzeniem  pow iedzieli m u, by nie zaw raca ł im  głowy „pier- 
do łkam i“.

Rynek małopolski
Izba przem ysłowo - handlow a we Lwowie no­

tu je  następu jące ceny średnie targow e w obrocie 
krajow ym  loco w agon stacja  załadow ania wojew. 
Lwów, Tarnopol i S tanisław ów : drew no jodłowe i 
św ierkow e w stan ie  okrągłym , okorow ane: celulo­
zowe do 10 cm średn. — zł 29, kopaln iane 10 cm 
średn. 1,50 m  dług. i wzwyż zł 30, drew no d łu ­
życowe w  całych długościach, 21 do 36 cm średn. 
i wzwyż — zł 37, kloce zdrowe ta rtaczne 4 m  dług. 
i wzwyż 26 cm średn. i wzwyż — zł 35; kloce w y­
łącznie św ierkow e są o 10 proc. droższe; w stan ie 
ta rty m  i ciosane: deski i b rusy  jodłowe i św ierko­
we budow lane 3 do 6 m  dług., 10 cm i wzwyż szer., 
26, 33, 40, 52 m m  grub. — zł 78, 20 m m  grub. — 
zł 83, 13 m m  grub. — zł 93, deski i b ru sy  jodłowe 
z pod piły, w ym iary, jak  przy pozycji poprzedniej — 
zł 91—99—109, deski i b rusy  św ierkow e z pod piły, 
w ym iary  te sam e — zł 105—112—122, deski i b rusy  
sto larsk ie  św ierkow e lub czyste i półczyste jodłowe, 
w ym iary  te sam e, — zł 150—15—165, deski i b rusy 
IV kl. św ierkow e i jodłowe, w ym iary  te sam e — zł 
73—77—83, deski i b rusy  św ierkow e i jodłowe od 1 
m wzwyż, ale poniżej 3 m  są o 33 proc. tańsze niż 
drew no kantow e: kantów ki i rygle rżnięte 3 do 6 m 
dług., 8X8 i wzwyż grube -— zł 92, 6 do m m dług., 
grubość ta  sam a — zł 99, w szystkie inne w ym iary  
w edług um ow y; ła ty  rżnięte 3 do 6 m dług., 26 do 50 
m m  grub., 45 do 52 m m  szer. — zł 105, 1 do 2,50 m 
dług. — zł 55, drew no ciosane 3 do 6 m dług., 16X18 
mm grub. — zł 55, ponad 6 do 9 m dług., grubość 
ta  sam a — zł 68, w szystkie inne w ym iary  w edług 
um ow y; drew no sosnowe: drew no kopalniane — 
zł 29, deski i b rusy  sosnowe b u d o w lan e /w y m iary  
jak  przy drzewie jodłow em  i św ierkow em  — zł 104— 
90—108, deski i b ru sy  gosnowe sto larsk ie  nieobrzy- 
nane 4 do 6 m dług., 16 cm i wzwyż szer., 26, 33 
40, 52 m m  grub. — zł 105, drew no k an to w e: kan tów ­
ki i rygle rżnięte, w ym iary  jak  przy drzew ie świer- 
kowem — zł 120—130, d*ewno ciosane 3 do 6 m  dług., 
16X18 grub. — zł 63, 18X21 i wzwyż grub. — zł 68, 
6 do 9 m dług., 16X18 grub. — zł 80, 6 do 9 m dług., 
w grubościach od 18X21 — zł 95, deski sosnowe he­
blow ane na pióro i w pust 3 do 6 m  dług., 10 do 18 
cm szer. zł 135.

Rynek niemiecki
Objętość obrotów  pozostaje n ad a l nieznaczna, poniew aż 

ru ch  budow lany  nie osiągnął tych rozm iarów , ja k ich  się spo­
dziew ano. Momenty, które ujem nie w pływają na rynek  
drzewny są: brak pieniędzy, okres w akacyjny i ograniczony
ruch budowlany. To też je s t najzupe łn ie j zrozum iałe, że ceny 
m a ją  tendencję raczej zniżkow ą, w  każdym  raz ie  słabszą. 
C z y s t e  d e s k i  b o c z n e  są  w podaży po 85—90 m k loco 
g ran ica  polsko - n iem iecka; n a to m ia s t b r a k  je s t zupełn ie  
o f e r t  n a  b o k i  z a s i n i a ł  e. — T ta rtaczn icy  w schodnio- 
p ruscy  dokonu ją  m nie jszych  obrotów, k tó ry ch  rozm iary  po­
zosta ją  je d n ak  daleko m niejsze, an iżeli zw ykle o tym  czasie. 
W  za in teresow aniu  są je d n ak  w p ierw szym  rzędzie g r u b s z e  
w ym iary . Cena dobrego, w schodnio-pruskiego m a t e r j a l u  
o d z i o m k o w e g o  w aha się m iędzy 108—110 m k loco s ta c ja

załadow cza. Podaż w dziale d e s e k  w i e r z  c h o ł k o w y c  1) 
pozostaje w ielka i n iem a jak  n a  raz ie  popytu  na ten  tow ar. 
Z P o m o r z a  p o l s k i e g o  O fiarują s o s n o w y  m a t e r ­
i a l  o d z i o m  k o w y  g rubszych  w ym iarów , w yprodukow any  
w tym  sezonie po 95— 105 m k, słabszych dym ensji 87—93 mk, 
c z y s t e  b o c z n e  d e s k i  20 i 30 m m  90—98 m k, 20 -23 m m  
80 do 88 mk, b o k i  n a s i n i a 1 e po 64— 66 mk, d e s k i  
c z u b k o w e  b u d o w l a n e  49—53 mk. Ceny p m o r s k i e  
obow iązują loco g ran ica  polsko - n iem iecka. — Loco B e r ­
l i n  n o tu ją : b e l k i  s o s n o w e  w y m i a r o w e  75—78 mk, 
k a n t ó w k a  w y m i a r o w a  57—60 m k, s z a l ó w k i  k 1 i- 
n i a  s t  o o b r  z y n a n e 20 m m  47—49 m k. — Locó środkow o- 
n iem iecka s tac ja  odbiorcza n o tu ją : m  a t e r  j a ł o d z i o m-
k o w y  świeżego p rze ta rc ia  130— 140 tuk, c z y s t e  b o k i  s o ­
s n o w e  117—133 m k, n a  s i n  i a 1 e b o k i  94—98 mk, d e s k i  
s o s n o w e ,  pochodzenia; k rajow ego 82—87 m k, b u d u l e c  
w y m i a r o w y  70—74 m k, nieco m ocniejszy  75—80 m k. — 
M a t e r j a ł  ś w i e r k o w y  pochodzenia b u k o w i ń s k i e g o 
je s t s ta le  w za in te resow an iu . Deski szerokie kosz tu ją  loco 
środkow o - n iem iecka s ta c ja  120—125 m k, węższe 107-118 mk. 
P a r tje  k rociaków  sp rzedaje  się po odpow iednio niższej cenie. 
Środkow o - niem iecki ry n ek  d e s e k  s k r z y n k o w y c h  
k sz ta łtu je  się norm aln ie . M aterja ł a k tu a ln y  k u p u ją  po 60 
do 62 m k, tow ar szerszy kosz tu je  nieco więcej. C i e n k i e  
d e s k i  sk rzynkow e n o tu ją  po 70—80 m k, najc ieńsze po 100 
m k. — Ł a t y  k u p u ją  po 78—80 m k, kupcy-pośrednicy  n ab y ­
w ają  to w ar zag ran iczny  po 68—69 mk. — Dobry m a te rja ł 
sosnow y pochodzenia p o l s k i e g o  n o tu ją  po 115—120 mk, 
lecz dostaw cy p rzy w iązu ją  w agę do tego, by k u p u jący  b ra ł 
rów nież tow ar słabszy. Szeroka s t o l a r k a  sosnow a kosz­
tu je  80—90 m k loco środkow o-niem iecka s ta c ja  odbiorcza, 
nieco gorsza około 70 m k. Za dobre sosnow e deski boczne 
p ła cą  125—130 m k, za grubsze w y m iary  nieco więcej.

R ynek m a te rja łó w  l i ś c i a s t y c h  k sz ta łtu je  się n o r­
m aln ie . P odaż dębiny p o 1 s k i e j jest stosńnkow o dość znacz­
na, lecz n ap o ty k a  n a  dość o s trą  k o nkurenc ję  zagran icy . Tak 
n o tu ją  loco g ran ic a  po lsko-n iem iecka: I-a  ok rąg łe  drew no
dębowe 30—39 cm po 90—95 m k, 40—49 cm 110—115 m k, po­
n ad  50 cm 120—130 m k za rń ‘. — W  dziale dębowego m  a- 
t e r j a ł u  t a r t e g o  daje  się zauw ażyć w iększe za in te reso ­
w an ie d la  w agonów ki grubszych  w ym iarów . T w ard a  dę­
b in a  krajow ego pochodzenia kosztu je n iek iedy  110 ink, no­
to w an ia  reg u la rn e  w ynoszą jednak  m iędzy 145—155 m k loco 
zachodnio-n iem iecka s tacja . Ś rednio  dobra s to la rk a  dębow a 
p rzynosi w  m n ie jszych  p a r tja c h  od 170 m k wzwyż, dochodząc 
ponad  200 m k.

B u k o w y  m a te r ja ł ta r ty  kosz tu je  u p ro d u cen ta  75—95 
m k zależnie od jakości. Czesi żąd a ją  loco m oraw ska  s tac ja  
załadow cza 595—610 kor. cz.

Z a b r  z o z o w y m a t e r j a ł  t a r t y  Czesi ż ą d a ją  loco 
stacja, za ładow cza około 760 kor. cz.

N iem iecki k ra jo w y  m a t e r j a ł  t a r t y  o l s z y n o w y  
w ąski n o tu ją  po 90 m k. Na uw agę za s łu g u ją  o ferty  rosy jsk ie  
dobrego m a te r ja lu  olszowego po n iezw ykle n isk ie j cenie 135 
m k loco n ad re ń sk a  s ta c ja  odbiorcza, podczas gdy reg u la rn y  
to w ar po lsk i kosz tu je  160—165 m k.

Prowizoryczne załatwianie 
odwołań od wymiarów 
podatku przemysłowego

O kólnik M inisterstw a Skarbu :
W  zw iązku z okólnikiem  M inisterstw a Skarbu  

z dn ia  27. 4. 29. r. w spraw ie rozłożenia na ra ty  róż­
nicy m iędzy kw otą w ym ierzonego podatku  a 
zaliczkam i, p rzypisanem i na  tenże rok i odroczenia 
term inów  płatności zaliczek na podatek przem ysło­
wy od obro tu  za I i II k w arta ł 1929 r., a ponadto 
biorąc pod uw agę konieczność szybkiego sprosto­
w ania wysokości tychże zaliczek w tych w szystkich 
w ypadkach, w k tó rych  dokonany w ym iar podatku  
obrotowego za rok 1928 najpraw dopodobniej ulegnie 
w postępow aniu  odwoławczem  zm niejszeniu, M ini­
sterstw o Skarbu  zarządza:

N aczelnicy Urzędów Skarbow ych przeprow a­
dzą bądź osobiście, bądź przy w spółudziale człnków 
kom isyj szacunkow ych w zględnie rzeczoznawców, 
zaproszonych w edług uznan ia  naczelników  urzędu 
skarbow ego przedw stępne zbadanie odw ołań do w y­
m iaru  podatku  obrotowego za rok 1928 i w zależnoś­
ci od w yników  tego b adan ia  ograniczę narazie egze­
kucje podatku do kwot, przypadających od obrotów,
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prowizorycznie przy badaniu odw ołań ustalonych. 
W zw iązku z tem  naczelnicy również odpowiednio
ograniczą w ysokość zaliczek kw artalnych na rok 
1929.

W razie pow ołania do w spółudziału  rzeczo­
znaw ców  należy ich powoływać przedew szystkiem  
z grona osób, w skazanych przez Izby H andlowo - 
Przem ysłowe, Izby Rzem ieślnicze względnie przez 
zawodowe organizacje gospodarcze.

Sprawozdania handlowe
RYNKI KRAJOWE.

W yniki sprzedaży drewna użytkowego i opalowego 
w nadleśnictw ach państwowych.

N adleśnictwo Państw ow e Leszno D. L. P. Poznań.
L icy tac ja  w d n iu  18. lipca  1929 r.

D ąb  III-IV kl.
V „

B u k  I .,
Ul „

G rab  IV „
B rzoza  II „
O lsza  szczap y  opałow e 
Ś w ie rk  d rag i I kl.

„ H
S o sn a  szczap y  opalow e 

,, w ałki

za  m3

za mp. 
za  sz t 
za mp.

47.29
31.76
46.50
34.43
26.04
32.21
15.00
5.00
3.00

15.01
11.01

zl

Nadleśn. Państw ow e Jasnepole D. L. P Poznań.
L icy tac ja  w d n iu  24. lipca  1929 r.

D ąb walki uży tkow e 
„ szczap y  opałow e

B uk f  f i l  kl.
G rab  III „

+ + IU ..
,, szczap y  opałow e

B rzoza  -j- -j- IV kl.
S o s n a  -j- II kl.

„  t i l l  „

. -  + 1V >'
Ś w ierk  IV „

N adleśnictwo Państw ow e Hajnowskie D. L. P. Białowieża.
L icy tac ja  w dn iu  26. lip ca  1929 r.

D ąb fo rn ie ro w y  I kl. 46.45 m3 za  m 3 322.76 zł
„  dyktow y I „ 44.75 „ „ 247.76 „
„ szczap y  opałow e za  mp. 14.50 „

J e s io n  I-IV kl. 41.08 m 3 za  m 3 112.50 „
przy k o le jce  le śn e j 15 km od H ajnów ki.

N otow ania dew iz z dnia 1 sierpnia 1929.
O bsłu g ą  ra d io te le g ra f ic z n a  P . A. T -iczne j.

za mp. 15.00 zł
»» 15.57 Ił

za m3 27.58
32.50 11

i» 26.62 łł
za mp. 16.00 Ił

za m3 14.12 łł

ii 47.13 łł

o 40.03
tt 35.52 łł

łł 35.48 łł

D ew iza N otow ania
za

w W ar­
szaw ie B erlin ie L ondynie Nowym

Jo rk u

W arszaw a . 100 zł 43 27
P o z n a ń  . . . 100 zł — _
G d ań sk  . . . 100 Gd. gid. — _ ___
B e rlin  . . . 100 R .M . — __ 20.36 _
B ełg ja  . . . 100 belg. — — 34.90 _
B u k a re sz t . 100 1. — — 817.— _
B u d a p e sz t . 100 pengo — —  ■ 27.82 _
H o lan d ja  . . 100 gid. ho l. — — 12.11.— ---
K o p e n h a g a . 100 k. d. — — 18.21 _
L ondyn . . . 1 fu n t sz te r l. = — __ _
Nowy Y o rk . 1 d o lar --- — 4.85.23 _
P ary ż  . . . . 100 fr. fran c . --- — 123.86 _
P ra g a  . . . . 100 k.  cz. --- — 163.93 _
Rzym  . . . . 100 1. --- _ 92.81
S z w a jca rja  . 100 fr.szw ajc . -- — 25.22 ■ -
S z to k h o lm  . 100 k. szw . _ .. . 18.10 _
W ied eń  . . . 100 szyling . — — 34.43 —

Wiadomości bieżące
Książeczki obrachunkowe

Nakładem Związku Przem ysłowców Drzewnych w Po­
znaniu ukaże się w najbliższych dniach książeczka obrachun­
kowa, przystosowana przedewszystkiem  do potrzeb przem ysłu

drzewnego^ według przepisów i wym agań Inspektora Pracy. 
Format książeczki jest bardzo praktyczny, bowiem w roz­
miarze 11X15 cm, pozatem książeczka posiada bardzo dobrą 
i trwałą oprawę introligatorską. Dla firm, które wolą w y­
płacać robociznę przy pomocy kopert, wydaje się również ko­
perty z odpowiednim napisem .

Cena książeczki w ynosić będzie 55 gr za szt., przy za­
m ówieniu zaś przynajmniej 100 szt. 50 gr za szt. Koperty 
w cenie zł 15 za 1000 szt., przyczem przy zam ówieniu naj­
mniej 2000 szt. będziemy m ogli wydrukować u góry napis 
firm y zam awiającej.

Podpisany Związek liczy, że akcja jego znajdzie żywe 
zainteresowanie w kołach przem ysłu drzewnego i celem  
ostatecznego uregulowania wysokości nakładu prosi o sp ie­
szne zam ówienia.

Związek Przem ysłowców Drzewnych w Poznaniu, 
ul. Fredry nr. 2; tel. nr. 5032.

WALNE ZEBRANIE.
W alne zebran ie O ddziału P oznańsk iego  Zw iązku Zaw. 

Leśników  w R. P. odbędzie się w P oznan iu  w niedziele, 
d n ia  18 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 n a  sali p. Jarockiego, 
ul. M asz ta la rsk a  nr. 8 z n as tęp u jący m  porządk iem  obrad:

1. Zagajenie.
2. S p raw a o rgan izac ji kasy  pożyczkowej.
3. Podniesien ie sk ład k i do kasy  pośm iertnej.
4. R eferat kol. W ojterskiego w  sp raw ie  zo rgan izow an ia zbio- 

ru  nasion  leśnych  n a  po trzeby  w łasne i n a  handel.
5. W olne w nioski.
6. Zam knięcie obrad.

W  razie b ra k u  quo rum  odbędzie się o godz. 12,30 w alne 
zebranie, zdolne do pow zięcia uchw ał bez w zględu n a  ilość 
obecnych członków.

Członkom  zam ierzającym  zw iedzić W ystaw ę udzieli nre- 
zyd jum  w alnego zeb ran ia  w szelkich in form acji.

Przybylski, przew odn. O ddziału. Hasiński, sekr. Oddziału.

Sprostowanie.
1\ num erze 85 „R ynku Drzewnego i Budow lanego" n a  

stron ie  siódm ej w sp raw ozdan iu  cen m aterja łów  drzew nych 
loco st. kol. P oznań  w' w ierszu  4 od dołu  jest: od 202—302 
oraz od 352 do 802 winno być od 20—30 mm oraz od 35—80 
mm.

R e d a k to r  o d p o w ied z ia ln y  W. S y r o k o m l a - S y r o k o m s k i ,  za dz ia ł o g ło sze ń  
I a d m in is t r a c ję  w y d aw n ic tw a  S t .  S c h l a n e . . -  C zc io n k am i  D ru ka rn i  Rynku 

D r z e w n e g o  T. z o. p. P o z n a ń ,  u l i c a  Wielkie  u a r b a r y  n r  20

o
f i
n
0□

W szystkie najpoważniejsze firmy 
i związki drzewne, tak w kraju, 

jak i zagranicą c z y t a j ą

0

O
O

a□
RYNEK O R Z E W N Y I BUOOW LANY H

Jeśli chcesz rozszerzyć i ułatwić 
sw e s t o s u n k i  handlowe,

ogłaszaj  s i ę
w Rynku Drzewnym i Budowl.

1
P O Z N A Ń

S ta ry  R ynek 8. T elefony  3324 ,3315 , 3238, 3353, 3115, 3239.

Carbolineum, farby, lakiery, 
pokosty, p ęd iie , szczotki, 
oliwy smary i tłuszcze do ma­
szyn, Benzyna Benzol Nafta. 33
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Licftacja na u t a i  t a .
M agistrat m iasta  Nowego Sącza rozpisuje na 

dzień 14 sierpn ia  1929 publiczną licytację celem 
sprzedaży:

a) 850 m :t drzew a jodłowego i 150 drew na św ier­
kowego, razem  1000 m 1 drzew a w lesie w Że- 
leźnikowej, odległym  od Nowego Sącza około 
11 km.

b) około 3.300 m :1 drzew a jodłowego w lesie w 
Paszynie, odległym  od Nowego Sącza około 10 
km, łącznie około 4300 m :! drzewa.

L icytacja odbędzie się w ra tu szu  I p. nr. 28. 
Cena w yw ołania 32 zł za 1 m ‘. W adjum  13.700 zł 
w  gotówce lub w pap ierach  w artościow ych o bez­
pieczeństw ie pupilarnem . — Szczegółowe w aru n k i 
licytacyjne przeglądać m ożna w godzinach urzędo­
w ych w biurze M agistratu  I p. n r. 27.

Burmistrz.

P R Z E T A R G
na sprzedaż 1.702.22 m* m a te ria łó w  ta rty c h  sosnow ych, < 1.75 
i i i 3 m aterja łó w  ta rty c h  jodłow ych z N adleśn ic tw a G arbatka 
odbędzie się dn. 14 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 w lokalu  Dy­
rekc ji Lasów  P aństw ow ych  w R adom iu  przy  ul. Lubelskiej
n r - 53- . . .  t nIn fo rm acji udzie la  D yrekcja Lasów Państw ow ych w R a­
dom iu oraz N adleśnictw o G arbatka.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Radomiu.

l5p r zedai drewn a™
D nia 20 s ie rp n ia  1929 r. o godz. 12 w po łudn ie  odbędzie 

się w lokalu  D yrekcji Lasów  P aństw ow ych w S iedlcach, ul. 
P lo rja ń sk a  nr. 10, p rze ta rg  u stn y " i za pom ocą ofert p isem ­
nych  na sprzedaż m a te rja łó w  ta rty c h  d rew n a w s ta n ie  w yro­
bionym  pap ierów ki i opału.

Szczegółowe w aru n k i p rzep row adzen ia  p rze targ u , oraz 
d o k ładny  w ykaz jednostek  p rze targow ych  są  do p rze jrzen ia  
w b iu rze  D yrekcji.

Dyrekcja Lasów Państw ow ych w Siedlcach.

Państwowe Nadleśnictwo Drawsko
poczta Drawsko, stacja kolej. Drawski-M łyn, powiat Czarnków, woj. poznańskie
s p r z e d a  p rzez  su b m is ję  S O S H O W e  d r e w n o  u ż y t k o w e  (b u d u le c )  c ięc ia  roku  gosp. 1925 r.

Nr.
lo su L eśn ic tw o O d d z i a ł

k lasa  IV k lasa  111 k lasa  11 O gółem

szt. m* szt. m 3 sz t . m 3 szt. m s

1. B rzozowica 204a 368 54.46 250 134.69 618 189.15
2. 224e, 224a, 225d 128 23.65 308 125.80 4 2.81 440 152.26
3. 254g, 237e, 238a, 244H, 245a,

254a, 254e, 250a, 182c, 253b,
253e, 255Ba, 254c, 253c 319 57.81 272 92.58 8 5.78 599 156.17

P i s e m n e  o fe r ty  w z a m k n ię ty c  i z a lakow anych  k o p e r ta c h  z n a p is em  „ S U b m iS ia * 1 
n a le ży  n a d e s ła ć  pod a d r e s e m  N a d leśn ic tw a  do dn ia  łd . S ierpnia 1929 r. o godz in ie  11.30. 
O tw arc ie  o fe r t  n a s tą p i  te g o  s a m eg o  dn ia  o godz. 13-tej.

O fe r ty  winny być w n ie s io n e  loco las  za  każdy  m 3 p rz e c ię tn ie  w p o sz c ze g ó ln y m  losie  
w zło tych  i d z ie s ię tn y c h  z ło tego  w cy frach  i w s łow ach  wraz z o św ia d c ze n ie m ,  że  re f le k ta n to w i  
z n a n e  s ą  w a ru n k i  sp rz ed a ż y  d re w n a  w la s ac h  p ań s tw o w y ch  i że  s ię  im  b e z  z a s t r z e ż e ń  p o d d a je .

P rzy  o tw arc iu  o fe r t  winny firmy z a g ra n ic z n e  na  d o t rzy m an ie  w arunków  złożyć w Kasie 
P a ń s tw o w eg o  N an leśn ic tw a  D raw sko  w ad ju m  w wysokośc i  1 0 % ,  a kra jow e 5 %  od  o fe ro w an e j  sum y. 
N a d le śn ic tw o  z a s t rz eg a  sob ie  ró żn icę  w pod an e j  m as ie .  Za  jakość  d re w n a  N a d le śn ic tw o  n ie  o d ­
powiada.

Koszty korowania  (1 m* pro 0.60 z ł)  w raca  nabyw ca  poza o fe rtą .  O p ła tę  s t e m p lo w ą  po­
nosi  kupujący

Z a tw ie rd z e n ie  o fe r t  z a s t rz eg a  s ię  O v r c K C l l  I b S Ó W  P a ń s t w .  W  P O ł n a n i U .
Państwow y Nadleśniczy.

Submisja na drewno użytkowe.
Państwowe NadleSn. Darzlubie

'poczta i stacja kolejowa Puck, powit Morski
sp rz e d a  na ogólnych  w a ru n k ac h  sp rz ed a ż y  d re w n a  wyrobionego, o bow iązu jących  w Dyrekcji  Lasów 

P a ń s tw o w y c h  w T orun iu ,  n a s tę p u ją c e  d re w n o  uży tkow e  z roku  g o sp o d a rczeg o  1928/29.

P i s e m n e  o fe r ty  z n a p is e m  „Su .  m is ja  na  d rew n o  u ży tkow e"  n a leży  n a d e s ła ć  do n a d le śn  
d d  dn ia  8-90 s ie rp n ia  1929 r. o godz .  10-tej,  p o rz e m  n a s tąp i  o tw arc ie  o fert .

C eny  na leży  podać  z .  I m3 za  każdy  lo .  osobno.  W ad jum  n ie  sk ład a  s ię .  K osz ta  k o r o ­
wania  ponosi  kupujący .  . . . .

N d leśn ic tw o z a s t r z e g a  so b ie  n i e z n a c z r e  ró ż m c e  w m sie .  B l iższych  w yjaśn ień  
w arunków  sp rzedaży  udz ie la  N -d le sn ic tw o .

Nadleśniczy Państwowy.

J.  APPEl. Handel d n e w a
K a t o w i c e  P o l s k i  G Ś l .  

SPECJJUNOSC:

S o s u  mater i a ł  s t o l m h i  
|  Olchy do ł u s z c z e n i a  |  
l  Olchowy male i lo l  i a n y - |
B W W H IIW WIlIWWKlin i l l W W S O O H O l W

Z p o w o d u  k u p n a  t rak to ru ,  j e s t  
l o k o m o b l l a

w do b ry m  używalnym  s ta n ie ,  
t a n i o  do  s p r z e d a n ia  o pow. 
ogr. 11 m 2 c iś n ie n iu  ro b o c ze m  
7 a tm . f irmy G a r e t t  & S m ith ,
n a d a ją c a  s ię  do  g o sp o d a rs tw a  
ro ln eg o  lub ta r tak u .

W ia d o m o śc i  u d z ie l i  
O b s z a r  D w o r s k i  R u d y  
p. S o le c  Kujawski,  pow .B ydgosk i  
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Dostarczamy 1

3
Oddział  

i p ododdz ia ł

•--s ta 
« c

K l a s y
R azem

m3
O d le g ło ść

O |L eśnic two
N >
n }

Sz tu k 1 1 II III IV V od s t .  kol.  
w kim  ca

z a - o m3

i M ura po całym dąb 60 —,88 2,88 9,91 12,40 4,60 30,67 8— 10
Darzlubie les ie 3 1,56 — - . 7 3 — ,53 0,10 2,92 7— 8
Sikorzyno 1 — — — - . 6 5 — 0,65 8—10

2 Mu?a so sn a 460 41,04 84,42
44,33

154,52 54,34 . — 334,32
123,38

2,85

8—10
3 D erzlub ie M »*

świerk
131

5
10,47 56,19

2,31
12,39

0,55
7— 8 
7— 8

Sikorzyno so s n a 174 33,13 62,22 36,90 12,91 --- 145,16 8— 10
Mechowa t t »> 24 — - . 3 8 5,89 2,00 --- 8,27 7— 9

do

w  ładunkach wagonow.
m ate rja ły  b u d o w lan e  s t o ­
la r sk ie  i k o ło d z ie jsk ie  we 
w sze lk ich  g r u b o ś c i a c h  

d e sk i  i ba le  so sn o w e
., „  dębow e
„ „  bukow e
„ ,, jes ionow e
„ „  b rzozow e
,, „ k lonowe

„ g rabow e itd.
Mam y też  w żej  w ym ie­
n io n e  m a te r ja ły  S u c h e  
s t a le  na sk ładz ie .  P r z y j ­
m u jem y  ró w n ież  z a m ó ­
w ien ia  na  d o s ta w y  dla 
w ięk szy ch  budowli,  fabryk 
m eb l i  i m a szy n  p od ług  
p o d a n y ch  ro z m ia ró w  Na 
ż y c z e n ie  s łużym y od p o  

w iedn im i o fe r tam i.

„HURTOWNIA DRZEWKU" T.z o. p.
P o z n a ń
ul. S t r z e le c k a  15 
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